k umer dzisiejsaæy 


istnienia. 
eiie RAmiISti 
AEE niin a LODZĘ 
< Me prenume aty RL Rożscumszi 4t 
w Lodz TELEFON 28 


"1886, 5 ggg b: 
Gdnas. Ge dem. 
Ž trzeg. POSEŁ. 
lam 3 dee. tai St. Sol gF 
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RNaletytost pocztowa 
opłacena ryczaltem. 


Kente P.K.OQ. 60584 
Red. przyjmuje od 5—! 
Art, i listów anenimowyc: | 


W rę RET 


nie umięszęza się. 


2 Sarn donoszą: 

Wśród mieszkańców miasteczka Dą. 
browicy na Polesiu zapzncwało cibrzymie 
wzburzenie, wywołane znieważeniem ebra 
zu Matki scskiej w miejscow ym kościółku 

Niejaki Lejzor Sztejiman, jak się póź 
niej okazało, obłąkany, zakradiszy się do 
kościółka, nożem wyciął oczy w obrazie 
Bogarodzicy. 

Gdy czyn ten spostrzeżona — tłum 
rzucił się na Sziejfmana i chciał go roz- 


NE się sec 


ia armii amerykańskiej 
ER 


z wodnym tankiem. = Ilusiracya nasg 


jzedstawia ię groźną machinę wojenną, wśród nug 


C PRZEJAZ DN Ne 34 5987 
Dziś , Dz ś 
Przepiękny film egzotyczny p. t, - 
SEE 


STRYJ 23:11 (aw) 


Zmarł tutaj jeden z najwybitnieje 


szych miejscowych działaczy  komunisiycze 
nych, Jen Majenta. 

W obawie, aby w związku z pogrzes 
bem nie doszie da wykroczeń, policja doko 
nala cdpcw.ednich zgrupowań. 

Kondukt prgrz- z) czy uli cas 


W rolach głównych: Czarująca 
Madge Bellamy i Edmund Lowe 


Ceny miejsce: W dni powszednie na wszystk'e se- : 
anse zaś w sobotę niedzielę i święta odg. 1-3 pp 
l poc 75 8r., H eEG 40 gr. It miejsce 30gr 


s: w sobote niedzielę i święta od i 3po al > 
| | miejsce '0 gr, ll miejsce 50 gr. liimiejsce 40 gr | 


“miek: Kineratogra: Cświatoewy 
Od wtorku 22--—28 listopada 1927 r. 


Dramat w 10 częściach podług powieści 
- WERNERA SCHEFFA 


BUD Bet 


35 aj W rolach UJ 
Paweł Richter i Paweł Wegener 


| W poczekalniach kina cedz audycje radjofoniczne i 


a 


fe 


sal: helencowskiej 
odbywać się będą 6185 


Wielkie Thawy  =neczne 
W każda Erkara na całą noc iicząc od 9 w. 


| w każde á '-to j niedzielę od 3 de I0 weczólr i 
GGBOWH-. :: PBASEEGRACNOGNZGĄ SE 


Hurt I aetal 


w. GE zna 'komitysh 


czy:tych 


_ rzedst.wicel na zlen.ię: : 


Sekond oZy « czya mana 26%: żydłaka 


E Przeszkotzita temu u jednak policja 


Barton & Guestin, Bordeaux 
craz win: Lurcundzkie, węgie. skie ireńskie | 


Pófź. Piotrkowska X 63, tel. 38-64, 


'lotrows 4 Kals q i Łódź, MN: Tasty JEZEWSKI I WARSZAWA Mo. otowska a 


| składa się m fu strofe | 


RE: ALEZKY GD ZADNEJ PARTJL 


Cz artek, ania 24 ksiecia 1827 pe | 


która poturbowanego wy: wada z rąk tiute 
mu i osacziła w areszcie, 

U nas w Łodzi podeptał tłum żydów 
skich dzieciaków wraz z nauczycielstwem 
Krucyfiks zewieszcny na ścianie — W fee 
zultacie czego usunięto... krzyż ze. szkoły 
chrześcijańskiej, 


Z pana Lejzora Sztejtmana, prawdopo 
dobnie zrobi się wariata foa wszelkiej 
odpowiedzialności uwoini, bo przecież 
łdzie o GK żydowskie do. A ADP 


Kolorowe płachty. - zamiast Krzyża 


Gawiedź uliczna i szumowiny spol: czeństwa odprowadziły 
| „ondukt pogrzebowy 


mi miasta bez żadnych odznek kościelnych. i 
Przodem niesiono sztandary. komun.zujących 
stowarzy szeń lokalnych, za %arawanem poe 

btępowci tlum, złożony z 800 osób, ezwóre 
kami. N:.d grobem zmarłego komunisty wys. 
głoszono szereg przemówień. Do żadny ch 
ncydeptćw.nie doszło. » 

(018s 


_nejprzednie'sze a 
wina francuskich firm 


elen A 1101 = E ) 


| UL CEGLANA 4 


tel: ton 68-92 — 


x 


; GIBRALTAR 23411 T 
7 | utkiem gwałtownej; burzy, szaleją: 


oad u południowo—wschodnich ,, „wybrzeży > 
półwyspu Pirenejskiego, zatonął u wejścia 


- do cieśniny Gibraltarskiej o norwesz 
ki „Mabńitfa”, Bo 
"Na wachodnieńn: sabreu. Hiszpanji 
‘posżedł- na dno wskutek uszkodzeń, poczyz 
nięnych „przez burzę, parowiec . „włoski | RA 
gulus", ; ES 


U półńocnych wybrzeży Alryki zato» a 


mił włoski parowiec „Patria“. 

MADRYT- 23:11 pat) 
*Nin wybrzeżem hiszpańskiem i maż 
tokafdkiet= panuje nadzwyczaj burzliwa po 
koda.. Wskutek. katastrofalnej burzy utonęła 
 15-státków rybackich. W Barcelonie, Grana 


A E ze 
; „A 


- dzie i i inhyh miastach portowych, burza spo» 
wyrządzająć ` poważne 


 wodowałś ‘powódź, 

„szkody. Pod portem Alicante zatonął rybace 

Ru r parowy. wraz z 13 ludźm: załogi. 
BERLIN 23:11 ( (aw) 


ow dnie wczorajszym środkowe Niem. 
| „sz  pawiędzone zostaly $ wielkiemi” „ABiężyca? | 


DES Hurtowy | Skład. 


AR i Spies Fabryk 


ROLI + $ 


-PERE UM ERJ i 
KOTA 


| ŁODZ, | 
Telefon 15-22. 


4 


Warszawa, Bii (tel. wł) 

- Dziś na wschodzie i północnym wscho- 
"dak" “kraju zanotowano kilkunastostopniowe 
mrozy, w centrum. kraju mrozy nieco spadły 
i wynoszą ‘kilka stopni, na połndniowym Za” 


_chódzie temperatura. waha” się od minus | do’ 
plis | st. ciepła, zaś w górach zanotowano 
„nagły wzrost temperatury, który w Zakopa= 


nem © godz. 8'rano wyraził się temperaturą 


„plus 12 stop. C, Nieoczekiwane to` "wjawisko 
wywołał: wiatr kalby, który dziś hulał w gó- | 


rach, A 

© BW. całej Polisa i rano było haogół po» 
chiżurno:” 'Miejstami padają śniegi krupy (zlo 
dowaciały deszcz), W poszczególnych miej- 
ecowościach Polski zanotowano o godz. B-ej 


„rano OR ANĘ następującą; Warszawa mie 


EMO 23.11 a 
Polskie eika skarbowe na Slasku 
rista swój tapiiał zakładowy e 


„lotych, wmstmić których u 


«m 


(XK | 


aletowego, Perfum i Kogstyków. x) 


 ,zmarznięci Po 2 


mi przy silnych R "Zaspy, TR sie 
utworzyły. na linjach kolejowy ych spowodowa 
zy liczne opóźnienia pociągów. W dyrekejs ch | 
kolejowych, kolejowych Magdeburg, Drezno, . 
Lipk; 


_ Policja dokonała rewizji w, 


„LWÓW 23-11 (aw) 


w związku z zamordowaniem studen: - 
ta ukraińskieś 50; Huka, polieja dokonała grun 
townej sewizj. nietylko w Domu Akaderhicż 
kim; lecz również w kooperatywie „Czerwo 
faszystowskiego p 


na Kalina“ i w redakcji. 
dema ukra ińskiego, „Nowyj Czas", 
me ameo A = A z 


SR 


WARSZA WA 23A1 (tel. wE) 


<- Nocy dzisiejszej we wsi Puchały pod 
E da „śmiałego napadu :rabunkowegô. 


Ckolo godziny 6:ej. wieczoreta do chaty boz * 


gatego gospodarza Wacława Zielińskiego, sto 
jącej na skraju wsi, ktoś: mpaka, a. 


— Łtworzyć!. e Policja. 


Na podwórzu stało sa obników: 
w ubraniach cywilnych w towarzystwie poliz: 
| do- izby weszli . 


icjanta. Po otwarriu drzwi. 


Wilno i Pińsk - == "i3 stopni mrozu, w Cieszynie 7 stopni ciepła. 
| * W ŁODZI 4 STOPNIE, a POD WIECZ OR 1 STOPIEŃ PONIŻEJ. ZERĄ | 


nus 7 st., Gdynia minus 6 st, Puck minus 5 
st., Poznań minus 6 st., 
st, Toruń minus 7 st,, Pińsk minus 


dno minus 13 st, Moładoczno minus 14 st., 
Slonim minus 15 st, 
Lwów minus 6 st, Kraków minus | st., 


szyn plus 7 St, Zakopane plus 12 st. Hala 


Gąsienicowa plus. 6 st. i Morskie Oko plus 7 
st W Łodzi—4 st, pod wieczór | st. mrozu: 
Na jutro przewidźwany, jest przebieg poi. 
gody następujący; W całym kraju naogół pos 
W. Wileńskiem. 


chmurno z opadami, Cieplej, 
ina wschodzie w dalszym ciągę mrożno, wia. 


"try z kierunków południowo - wschodnich i i 


wschodnich, . 


a została ustawą z dnia 26 września 


1922 roku, 

Kapilał akh dey a Kopalú nosi 
dotychrzas 12 300,000 zł, Wartość nominalna 
Rajadyńczej zkcji wynosi 100 sł, 


organizacjech ukraińskich .. sj 


a brat Stefan, paróbek: Wacław i służąca. 


pieniędzy, a gdy Zieliński odmówił, band 


Bydgoszcz minus 8 
13 st.. 


Brześć minus. 10 st., Wilno minus 13 st, Gro 


Tarnopol minus 9. sta 


Cie: 


-15.00—15,20 Komunikaty: nadprogram. 
gne aumois d'octobre“. 


© kat harcerski. 17,05—17.20 Komunikat ekoa 
/ pomiczay PAT; 17,20—17.45 „Wśród książek“ 


Memmi Gardinet; 


> o. 


Rozwój Siek dn. 24: 4 tcpada 1907 2 E E e E NEE T E 


ia szkody Ww komunikacji kol ejowej. Na wy, | 
spie Rugii pociągi uwięziy w zaspa. Jh śnież ` 
nych i A d: ziś rano rozpcczęto ich oda 


- kopywanie: Śnieżyce szaleją nadal 
szczęcia Halle śnieżyca spowodowa: ` p 


Następnie przeprowadzono rewizję w. 
miestai Mulkiewiczów, oraz dwu lokator" 
rów tej redziny. R WE, 

. Wieczorem przeprowadzć no ponownie 
1ewizję w Rob Kaliniej" iw PA 
„NC owego Czasu”... 


| $miały narad nocny, ‘pod Warsawa RMA Ra 


w pokoju znajdow ali się” wszyscy. a 
mownis:, żona Zielińskiego Marja, jego - 


"Przybyli zamknęli za sobą szczelnie: 
dań wejściowe i nagle W rękac ch ich 2 
snęty rewolwery: PR 

-;Przerażeni domow nicy kupili : się- 
ścianą. Pseudo policjant zażądał wyda 


rozkazali domownikom zejść do piwnicy, 
poczem drzwi zamknęli na skobel. 

Nast ępnie otworzyli -wszystkie szafy; 
kuferki : „komody powyjmowali z nich garde, 
robę i bieliznę i zapakowali co. lepsze sztuki. 
w toboły. Ponadto zabrali trochę biżutecji, 
rewolwer; dubeltówkę i 300 zł. gotówką, koś 
pe jaj, ! przygotowanych przez Zielińską na 
sprzedaż i i zwój kiełbasy. Usmażyli więc sos 


pi bie jajecznicę, kolację zakrapiali suto: wóda: | 


Ha znalozioną w kredensie. | > 

(Nad ranem udało się E wy, 
łamać niowielkie okienko w piwnicy i tą dro. 
gą wydosta ć się na podwórze. e 


ie GOGE RED 

PRZEZ RADJO, RE: = a 
„PROGRAM NA CZWARTEK, 2 4BM, 

„12, 00 Sygnał czasu i komunikaty, oraz i 

niśdproż iram; 21.05—12,30 Odezyt pt, „Kto r 


był Fryderyk Chozin“, 12.30—14,00 Transmis. 
sja koncertu z Filharmonji Warszawskiej. 
16,00 - 
—16,25 „La politique <trangere de la Polos- 
16,25—16.40 Komuni 


17,45—19.00 Audycja literacka, poświęcona 


= | utworom Żeromskiego,, Włodzimierza Jam 


polskiego 19,00—19,15 Komunikat rolniczy; 
19,15—19,35 Rozmaitości; 19,35—20,00 Lekcja | 
kursu elementarnego języka angielskiego Pp. 
20.30 Koncert wieczorny 
w wykonaniu oskirstry ak pod dyr. AL 


; TS Eo dilar: Ead 


Jak zachowują się Zydzi w Stanach Zjednoczonych, — Amerykanie 


- polityki krajowej, —— Handel 


Kiedy pan poseł Griinbaum (Griins 


st jede theorie,..) wrócił na wiosnę ze Sta: 


mów Zjednoczonych, zdawał z tego sprawę 
„Naszemu Przegiadowi” i prasie żargono: 
wej. I wyznai wtedy szczerze | lojalnie = pie 
sze znakomity pisarz A. Nowaczyński w 
„Warsz. Gaz. Por.”, żę przed prasą aniery: 
 kanską wcale nie ukrywał przeraźliwej nęs 


dzy, jaka panuje w żydostwie w Polsce z po - 
wedu „ue.sku ekonomicznego”. Zapytany as | 


toji © stosunki żydowskie w Ameryce, rów» 
nie szczerze opowiedział o 


miesłychanie zastraszającym procesie asy- 
miiacyjnym, 


Baki się odbywa wśród żydów amerykańs 
ssich': 

„Dość powiedzieć, że 
ma 700 tys. dzieci żydowskich w wieku 


szkoinym — 500 tys, nie otrzymuje żŻade 


nege wychowania żydowskiego, 
a2 pozostałych 200 tys. — tylko 30 rys. Us 
częszcza do  pobPołudniowych dopełniając 
cych szkół żydowskich, mających pewną war 
tość * 

Naieży to sobie teraz zestawić z tem 
co znowu swego czasu „Naszemu Kurjerowi”" 
{21 k. 1922) mówił o powrocie ze Stanów 
ycdnoczonych Szalom Asch; 

„Zydzi należą do wszystkich partji po 
Bitycznych, które istnieją na gruncie Stanów 
Zjednoczonych. Są więc żydzi rePubl.kanie, 
demokraci i socjaliści, Przynależność partyj 
ma odpowieda Ściśle socjalnemu położeniu 
danej osovy. Zaznaczę jednak, że 
żydzi amerykańscy trzymają bard:o dale. 


ko swoją żydowskość od Krajowej polity- 
ki Stanów Z;edneczonych. 


Jest to resztą zupełnie zrozumiałe, gdyż ży: 
cie Folityczne amerykanów nie dopuszeza os 
drębnego sentymentalizmu nacjonalistyczne 
. go wtedy, gdy chodzi o ogół wszystkich oby 
wade", : 
A dopiero te dwie enuncjacje dwóch 
usjwybituiejszych _ ultranacjonalistycznych 
działaczy żydowskich należy zestawić z ty» 
wi postulatami, jakie klub posłów i senato: 
rów żydowskiej Rady Narodowęj w Polsce 
wyrecytował w p<ździernikowym liście mie 
łospym do Pana premiera, a który zimyślnie 
i chytrze dopiero wczoraj opublikował 
„dasz Przegląd”, rozpoczynając z sządem 
.dzisięjszym na wielką skalę obmyślany targ 
+ handel. A? 
Ta fałszywa gra” Polega na tem, że 
Rada Na . -a chee zastraszyć rząd nos 
wym blokiem nadal antypaństwowo nastrojo 
nych maejszońci żydowskich, słowiańskich 
i niemieckiej, + 
@ lie rząd szybko I posłusznie nie wypeł- 


Al wszystkich dziesięciu przykazań, prze 
młożonych mu przez Sanhedryn, 


| Wóz albo przewóz. Albo albo, Roza 
chodzi se o dwa główne: skasowanie przy» 
musowego niedzielnego odpoczynku | 

azFfinowanie drobnego handlu polskiego) 


„„Kozwó 


e, 


e wpuszczenie masowe 
kopolski 
(niechiujstwo, borszewizm 2 odebranie 
hanciu w Poznańskim), 


desch rząd to wypeinij osiem dezyderatów 
innych, to możemy jeszcze Pogadać. Z rącz 
ki do rączki. Rabaty zadnego. Odrazu wszyst 
ko. Niech majowcy. dotrzymają co obiecali 
a będziemy maj-ufesn. kami. Inaczej rozbrat, 
zozbrałel, rozbartel, Ekskurują się tem, że 
mandatów mają mało, a należy im się, staty 
stycznie biorąc, tyle ilf wedle slów leadera 
ukraińskiego, nalęży się Ukraińcom, tj, po 
50. Razem sto. 

Na takie dictum acerbum i groźbę: 
Uriinbaca — Hassbaum  katotonicy z pism 
sanacyjnych odpowiedzieli odrazu conieco 
7 góry; Ww rządowej „„Epoce* wydelegowa: 
no co tego nawet jedynego redakcyjnego 
„Parade:Banera" p. W. G.: Będziecie żydy 
robiły blok, to wyjdziecie na tem jak na Jas 
gielle.. Wy nam kohnceptem z kohncentras 
cją z Rusinami nie groźcie, bo poramiętacie 
ruski mieciąc.. Jak my się weźmiemy do 
antysemityzmu, to niejednego z was „umo» 
tzymy”.. Odpowiedz.alność spadnie na was 
1totomstwe wasze! 

Wracającego w nocy posła Griinbsuma 


w znany i wypróbowany na ministrach 
sposób cokoiwiek napadnięto | potutbawa 
MO. 


To też na drugi dzień cokolwiek rura 
zmiękła. Niektóre Machabeie jednak spuści 
dy z tonu. Akcje firmy „Hartglass : Griine 
taun“ zaczęły spadać a akcje domu „Re'ch 
vnd Wiślicki” Poszły w górę. W „Momencie* 
zaś pisało się już znacznie łagodniej i ced 
piej: i 


żydów dą Wiele 


Dobra matka i gospodyni — doskon:.ła ogrodnicz 
pisarką i lauresttą nagrody Nobla, 


Przed czterama laty miała otrzymać 
Gracja Deledda nagrodę Nobla, | 

Współzawodniczyła wtedy z naszym pi- 
sarzem Władysławem Reymontem, który zy» 
skał większość głosów, 

Mówilo się jednak, iż następna nagro- 
da jej nie minie, Lecz znów ubiegł ją Bernard 
Shaw, dopiero gdy po raz trzeci postawiono 
kandydaturę włoskiej pisarki, zwyciężyła we 
wszystkich trzech głosowaniach, 

Gracja Deledda jest małą, wątłą kobietą, 
Urodziła się w Londynie i nie znała wcale 
literackiego języka włoskiego, aż do czasu, 
gdy synowie jej nie poszli do szkoły, 

Qdrabiając z dziećmi lekcję, zapoznała 
się dopiero z językiem Wanta i Cardaccięgo i 
zaniechała pisania książek w narzeczu sar 
dyńskiem, | 

| Znakomita pisarka pochodzi z chłop- 
skiej rodziny i w zabawny sposób opowiadą 
o swych młodych latach, | 

"m Bardzo wcześnie rozpoczęłam druko. 
wać swę utwory, ku wielkiemu niezadowole. 
niu rodziców i krewnych. którzy pragnęli, 


è 


Cawartek dn, 24 listopada 1927 r. 


tym. roku był podobno 
gródku znakomitej pisarki, 


F: + ŚRE DENCE aE, , ; P "i | A 
£ A , 7 ECK „RSE: 
; 


nie dopuszezają Zydów dò : 


Polską a raty, — Dziesięć postulatów Sanhedrynu. — Targi | 
Z sanacją. — U współprzy mierze, | de 


||" „Rozkosz z całej wrzawy dokoła blos 
ku mniejszościowego* ma narazie jedynie 
„Dwu groszówka”. Zaciera ona ręce z ras 
Gości, że jej obaj nieprzyjaciele, rząd i żyć 
dzi, kłócą się między sobą.. Ale radość 
„Dwugroszówki" jest Przedwczesna, Cały 
blok znajduje się tymczasem zaledwie w 
staddjum projektu, a jeżeli będzie zawarty, | 
to z pewnością nie będzie miał następstw 
jakie Endecja pragnęłaby widzieć, Szkoda 
tylko, że Prasa sanacyjna za bardzo się des 
„perwuje i nie mówi o bloku spokojniej, bez . 
pogróżek Pod adresem całej ludności żydew - 
skiej w Polsce, beż argumentów obudzenie 
„gniewu ludowego”. Takie spokojne traktos 
wanie Problemu z pewnością bardziej przes 
mawiałoby do umysłu polityków żydows. 
skich, którzy wcale nie są tak gorącymi 
zwolenn kami biciu mniejszościowego, jak 
sądzi „Dwugroszówka” i z pewnąścią chcieli 
tby go uniknąć, 
No więc! Fur'ka otwar'a. Zst nówce 
się sanatorzy! Endecja Patrzy izacierz ręce. 
Poco się irytować. Gront się nie przejmować, 
poseł Griinbaum to nie jest taki Iwan Ćroź 
ny. A od przedwczoraj to on także nieco 
zmiękł, Gorącymi zwolennikami bloku tó 
rmy nie jesteśmy... Hassbacha można też ode 
stawić do ściany... nie mówiąc już o Petlure 
kach i Undakach.., 
Tylko prze-zytajcie toraz „Listv, która 
Go nie doszły“ z dziesięcioma przykazuniga 
mi Krakowskim tarciem. | 
Z rączki do rąezki. Puść-ie nas ną 
Wielkopolskę... no i Niedzielę... Niedziclę.,, 
Czekamy, w „A ; z 


Pd 


A > pa b A 


ka — słynną 


abym wyszła zamąż, Lyfa dobrą gospodynią 
: matką, | 
= Dopóki drukowałam opowieści dziecię. 
ce, patrzono na mnie z politowaniem, gdy 
jednak ogłosiłam romans, w którym opisa- 
łam kilka scen miłosnych, dziejących się w 
nocy, przy księżycu i dźwiękach serenady, 
stracHam reputację, 

I nie było w całej Sardynji ani jednego 
mężczyzny, któryby chciał się ze mną ożenić, 

yszłam zamąż i wychowałam dwu sy” 

nów na dzielnych i pożytecznych krajowi lus 
dzi, Mam wrażenie, że dalam wszystkim ko- 
bietom przykład, że można być laureatką No 
la i zarazem wzorową matką, 

Gracja Deledda nie Śyzbyła się dotąd 
dawnych wieśniaczych nawyczek, Chociaś 
mieszka w Rzymie, posiada swój ogródek 
gdzie z zamiłowaniem uprawia ogrodnictwo, 

l niewiadomo, co ją bardziej cieszyło — 
rozgłos literacki, czy vrodzaj sałaty, który w 


wyjątkowy w e- 


= PAG pare: 


- $trem spaw zewnętrznych w czasie wybu: 
"chu wopy światowej. Pamiętniki zawi rają 
J ponóstwo szczegółów i przyczynków do hia 
„atocji wany. M.in. opisuje Sazonow brzez 
„mienną chwilę, w kórej ważyły się losy ży» 
-cia lub Śmierci miljonów ludzi i car Mikołaj 


H po ciężkiej walce z samym sobą zdecydos 


„wał się wydać rozkaz mobilizacyjny. 
s Car przyjął Sazonowa do nadzwyczaj 
- nego ref atu- 30 lipca 1914 r. o godz. 3 pop. 
o= "= Car — pisze Sazonow — był sam. 
: Wpuszczceno mnie natychmiast do jego gabi 
"netu Wchodząc, spostrzegłem na Pierwszy, 
"rzut cka że jest zmęczony i zakłopotany. Po 
- przywitaniu pytał się mnie, ezy bym nie 
-mial nic przeciwko temu, ażeby Podczas me 


180 referatu był obecny ‘general [atiszczew, 
„który jeszcze tego smego wieczora lub naza 


- dutrz rano chciał wyjechać do Berlina. gdzie 
juz od kilku lat miał stanowisko generała 
świty. Odpowiedziałem, żebym chętnie wi- 
„dział obecność tego generała, z którym mnie 


- łączyły dobre stosunki, lecz zarazem wyrazi: 


—. łem wątpliwości, czy iemu sie jeszcze uda 

- wrócić co Berlina. 
4 08 „Pan myśli, że juz za późnor” — pytal 
> car. Mogłem tylko powiedzieć: Tak. | 
33 Car dzwonił i po kilku minutach gen. 
k= "Tatiszczew wstąpił dó Pokoju. 


Zacząłem referować krótko po siej i 


| skończyłem o 4+ej godzinie. Carowi już wszy. 
|... siko dobrze było znane, co wyrażał potaki 
| waniem głowy, , Tego samego dnia (30 linea) 


|. rano otrzymał telegram od cesarza Wilhelz 
--ma tej treści, że będzie dla niego niemożlie 

owe pośredniczyć, jeżeli Rosja nie Przestanie 
mobilizować przeciw Austrji, a więc cała ods 

|. „powiedzialność decyzji spada na cara, który 
_;mą wybór między pokojem a wojną. ` 

- Ten telegram mnie jeszcze osiągnął: 


"Sklad Futer I Zakład 
KRuśnierski ; 


L Szwaremen e 


A || cza 42 
(sklep frontowy tel. 66-31) 


*|poleca gotowe futra damskie me | 
skie, oraz skórki  pojecyńcze | 
fl | wszelkiego rodzaju. po cenach | 
AW | przys atepnych na dogodnych wa-| 
NW | runkach, — Obejrzenie nie obo- | 

Biązuje do kupna. 784 | 


: _„Rozyśj 


ią am 
Gecnie dc. w Ameryce pamię: 


niki Sis a który był rosyjskim minie ` 
ziły treść ż ton 


_dniego. 


| de ero 2 się o nim dowiedzialem. Wys 


1az tw arzy cara mówił jak bardzo go obr- 
telegramu. Depesza zawiera» 
ła tylko groźby, lecz ani słowa odpowiedzi 
na Propozycje cara. by zatarg serbsko-zaus 


strjacki przedłożyć trybunałowi w Hadze da 


rozstrzygnięcia. rę 2 
Tonem oburzonym powiedział car: 
„Żąda odemnie rzeczy niemożliwej. 


Zapomniał lub nie chce Przyznać, że mobili 
zacja austrjacka zaczęła się przed rosyjską, 


a teraz żąda abyśmy naszą Wstrzymali, przy» 
czem wcale nie nadmienia austrjackiej. Pan 
wie, że. ukaz mobilizacyjny wstrzymałem 


dwa razy, aż wreszcie zgodziłem się na mo» 


bilizację częściową. „Jcżeiibym teraz Przyjął 
ządanic Niemiec stanęlibyśmy bezbronni wo 
bee smobilizowanej armji austrjackiej. 4 
by to szaleństwo. . ZOE 
To samo, co car mi teraz powiedza 
pomyślałem i odczuwałem, już dnia Poprzez 
Oświadczyłem, że z depeszy WL 
helma II, jako też z ustnie udzielonej mi wia 


_domości, mogę wnioskować tylko to, że nie ua 
nikniemy wojny, że w Wiedniu jest ona już 
i że w Berlinie nie 
cice biesiad słowa: przeor Kiore 


dawne  pestanowiona, 


SENSACYJNE OŚWIADCZENIE FORDA. 


"rzy cara czytałem straszną 


można się było stamtąd spodziewać, KP S 


się żąda kapiltuacji przed państwami central . 
nemi. Takiego haniebnego kroku jednak Ros : 
sja 2€ przebaczyłaby carowi nigdy. W tes 
kiem połozeniu nie Pozostaje nic innego, jak 
»rzejćć do powszechnej mob bilizacji. a 
Car milczał. Potem Powiedział głosam 
głęboko wzruszonym: „lo znaczy setki tys : 
sięcy Rosjan poświęcić śmitrci Jak nie lẹ 
kaé sie takiej decyzji? .  - i 
Odeowiedziałem, że odpowiedzialność 
za ofiary wojny nie spadnie na niego, W twą 
walkę wes, 
wnęirzną, którą również przeżyłem, chociaż .. 
możu nie w tak ostry sposób, Obok mnie sie. 
dział gen Tatiszczew w tem samem nieznos_ 
śnem na; rężeniu duchowem. 
Nareszcie odezwał się car do mnie, z 
trudem wydostając te słowa: 
„Ma Pan rację. Nam nic innego nie PO. 
zostaje, iek się przygotować na odparcie ata 
ku. Niech pan zakomunikuje szefowi sztabu ` 
generalnego mój rozkaz, do mobilizacji”. | 
Po tej konferencji obawiano się je ` 
szcze, że car eofnie swój rozkaz, lecz decy: . 
zja nareszcie Powzięta już się nie zmieniła, 


«= pa 


SAMOLOTY KOMUNIKACYJNE NA 


200 OSÓB. — notować dok PRZYWRACA JACY RÓW NOWAGĘ PODCZAS LOTU 


a i p» RZ, „sł 


Jak donoszą z bas Henryk Ford 
zświadczył, :ż w ciągu najbliższych lat będą 


«żywane w komunikacji powietrznej aeropla 


my, «10gace przewozić ckoło 200 pasażerów. 
Wyp ynie to niewątpywie na zwiększenie fre 
kwencji na linjach lotniczych. Publiczność 
nie będzie się wahała, jak to częstokroś zda» 
iza się obecnie, Podróżować w wielkich aero 
planach, zapewniających większy komfort i 
zupełne bezpieczeństwo. 

Mówiąc o pokoju światowym, Ford 
wypowiedział zdanie, żę realizacja Pokoju bę 
dzie rależała w zupełności od Pracy, ponies 
waż ienistwo jest giówną przyczyną wojen 


i rewolucyj. 


Również z Londynu podaje inne sen» 


- HELIKOGIRO. 


_ uutowmatycznie utrzymującego równowagę as 


"być Patent samolotu „Helikogira 


mols, 
"nad kadłubem, pozwala na wzniesienie się Z: 


ź p 
CEE 


-saeyjne informacje, a E E $ 
wynalazków w dziedzinie lotnictwa. Mianos ` 
wicie wobec pomyślnych. wyników prób, czy * 
nionych z aparatem Pomysiu Handley -Page - 


<ropianu podczas lotu, ang eiskie ministers 
stwo lotnictwa zamierza zastosować przyrzą. 
dy Handleya do wszystkich samolotów flos 
ty powietrznej. 5 
Ministerjum Postanowito również nas 
pomyslu : 
tech ka włoskiego Vittorio EG Jest to sa : 
ktorego druga śmiga umieszczona : 


miejsca w kierunku pionowym. 
QO [+ PRZE 


P.N. KRASNOW. 
| i, : 


imo, = - Tak, EEN mu wypadło, | 
Dwóch tak samo spadło, to i połamali się. 
` Jeden biodzo, SUE rękę. Teraz poleżeć wy 
-radnie, |, 
|| | —fMa ty. iak. z Sidorenkiem A 

wskazała głową. | | 

| — Umrze — spokojnie rzeki felczer, 
Wyrzekł to straszne słowo spokojnie 
- ,glośno, wstrząsnęło ono Tanni do głębi du 
- Rzy, Obeirzała się ze strachem. Zdawald 
jej słę, że tak samo gwałtownie wstrząśnię: 
te i serca kozaków, Ale nikt nie zwrócił 
oba to uwagi Opatrzeni, opowiadali sobie 
mae e ePizody walki, troszczyłi się © 


- Iguchary, © herbatę, o Podział zdobyczy, czy. 


dzielić nćwno tak koldżatskim, jaki 


tym, którzy chodzili w pogoń, a może kole 


koi dadzą mniej, lub wcale nie dadzą. 
Tvoga zdobyte bydło sa zubie zs wykuj 


t obliczali, ile się każdemu dostanie, 


Ranny 
iw brzuch nie słyszał. Leżał, dicho. jęcząc i 


niespokojnie sładząc swą Pierś. 


I Tanni zrozumiała, że to są inni łu: 


dzie. Z inną duszą, z innemi Pojęciami, i po 
 glądami, z inną filozofją. Może są lepsi od 
niej, Prostsi, bardziej czyści, może gorsi, ale 


wzajemnie nigdy się nie rozumieją. 


— 


Tei nocy wszedł młody księżyc ©. 1 
gdy słońce ooczęło zachodzić za góry uka: 
zał się na niebie blady, wstydliwy i asmia 
ły sierp G podniesionymi do góry rogami. A 
gdy się ściemniło, zaświecił na błókicie nie: 
ba jakby oglądając drzemiącą pod nosami 
ziemię. Zabłysły czarownem światłem gwia 
zdy Wielkiej Niedzwiedzicy nad ledwie wi 
dzialnym ciemnym Pasmem. gór Kungaj Ae 


 latan, wystąpiła jaskrawo blyscząca świaż» 


da Polarra. 


Uciszyło się na posterunku. Ucichli po 


męczeni ludzie, legły pod Poddaszem uwiąs 
zane konie, szumiała Koldżatka i cicha nos 


Pustyni poczęła opowiadać odwieczną baśći 
świata, pełną tajemnicę, które nie każdemu | 
dane jest przeniknąć i Pojąć. 

Na werandzie, zwróconej na wschód; ` 
makryty, był stół, paliły sgę na nim dwie 
świece w lam»Pionach, szumiał mały samos' 


"rar i ustawione wszystko, co można była 


na razie dostać i zrobić. Wszycy był 479%) 
čni, Iwan Pawłowicz i Aniczkow przecz trzy: 
goby żywili się herbatą i sucharami ze słonis : 
ną. Tanni również Prawie nic nie jadła. Niej 
myślała o jedzeniu. 

Iwan Pawłowicz wolno dopijał swoją | 
albrzymią filiżankę i i pytająco szojrzał na 
Tanni. | 


— Czy malać m — zapytała  . 

— Wstyd mi już naprawdę. Napisanąq 
tu wDrawdzie „wypij drugą", ale to będze: 
już trzec ia, 


óż to za rachunki! | 

| Ter: ar wody zabrakło w samowarze. | 

Zawołano Zapięwałowa, hy nastawił ni 
QD. e m) 


i 


"Mili 
Pomiędzy prasą rządową a żydami to» 
` tzą się głośne rozmówki na temat przyszłeż 
_ go stosurku i bloku mniejszości  narodoe 
wych. Rozmówki są o tyle intresujące, Pisze 
` „Por. Gaz. Warsz.“ że przy sposobności i 
społeczeństwo polskie dowiaduje się, ce ży: 
dzi już dostali od rządów pomajowyca, a 

o ezego jeszcze się domagają i dostać mają na 
dzieję. me | 

| _ Niektóre pozycje są jednak mało wys 
aśnione. 

Tak więc „Epoka“ w Nr. 317 podała: 
: „Zydzi otrzymali w ostatnich czasach 
wiele koncesyj zarówno w dziedzinie ekono 
micznej, jak kulturalnej i prawnej. 

„Dość powiedzieć, że w wojewódze 
wach: w.leńskiem, nowogródzkiem, białosto* 
dkiem, qoleskiem i wołyńskiem stwierdzono 
iż nadano obywatelstwo polskie w 1,162,150 
| „Wypzakach”. x , 
|). Qerywiście, każdy czytelnik z tych 

słów rozumie, że „wyPadki“ te odnoszą sie 
do żydów iże Polska w okresie pomajo 
wym zostałą „uzdrowiona” przeszło Półtora 
myl jonem nowych obywateli żydów, którzy 
w swoim czasie uciekli z Sowdepiji. | 

Tymczasem p. Grinbaum w „Naszym 
Przeglądzie" (Nr. 308) cyfrę tę kwestjonuje. 

„Epoka Pisała — mówi p. Griinbaum 
w wywiadzie — o załatwieniu sPrawy oby» 
wate'stwa, ale nle wyjaśniła, że te półtora 
miljona obywateli to chłopi ukraińscy, 2 ży- 
dów jest w tem bardzo mała ilość“. 

Btrdzo to nieładnie, jeśli „Epoka“ na 
conte życów zapisuje białorusinów i ukraińe 
ców Ale żydzi widocznie nie Porozumieli się 
pomiędzy sobą co do ustalenia cyfry swych 
„Pomajowych' obywateli, bo znowu w „Epo 
ce“ z d 22go (Nr. 321) jakiś sjonista z Ma 
łopolski dowodzi, że żydzi więcej skorzystae 
ją na cichych tranzakcjach z rządem aniżeli 
na głośniej walce parlamentarnej podnosi za 
sługa vbecnego rządu iż „z własnej i niePrzy 
muszonei woli uregulował stan obywatele 
ski biisko miljona żydów kresowych“. 

Więc, iież koniec końców mamy tych 
nowych cbywateli żydów. Czy 1,621,150 „jak 
podaje „Epoka, czy „blisko miljon“, jak 
twierdzi sjonista z Małopolski Wschodniej, 
czy też „bardzo mało”, jak powiada p. Grin 
kam. | 

Społeczeństwo Polskie napewno bę: 
dzie wdzięczne zł wyjaśnienie tej sprawy. 

Rozsądny sjonista z Małopolski Wsch 
słusznie przypomina jeszcze jedno dobro» 
Adziejstwo, jakie żydzi mają do zawdzięcze» 

"nia rządowi Polskiemu. m 

„Ten rząd również stęPił ostrze ustaz 
wy antyalkoholowej, broniąc tysięcy żydów 
od skrajnej nędzy”. | 

W Rosji przygotowuje się przewrót i 
żydzi już ustępują masami stamtąd... do bias 
lo:gwardyjskiej Polski. 

|... Jeanocześnie jest wielkie zapotrzebo 
wanie polskich robotników do Niemiec i 
Francji | | l 
- Ponieważ wielu robotników głoduje 
skutkiem bezrobocie, a żydzi wobec nastro- 
jów, antysemickich muszą istotnie uciekać 
— należało by co Prędzej wywieść z pół mil 
-jona polaków zagranicę i dać schronienie 
pół miljonowi żydów z Rosji... 
= Przy wyborach do Sejmu może to bar 
dzo dobrze zrobić, a że cel uświęca środki, 
Willen (as) 


NA 


„ROZWÓJ“ 


o człowieku, który „był 


Listonosz Morand z Kerżalu w Bretonji 


był typem tak charakterystycznym, że uwień- 


czono go na kartach pocztowych w codzien- 
nym jego stroju — niebieskiej bluzie, kepi z 
wypustkami, z torbą skórzaną i wielkim sẹ- 
katym kijem. Wyraz jego pomarszczonej ze 
starości twarzy znamionował energję, a orli 
nos i wysunięta silnie broda, podkreślały je- 
szcze ten rys zasadniczy- 

Od czasu gdy dostał pochwałę z admi- 
nistracji i gdy umarła mu żona — istna ję- 
dza, mawiano o nim, że jest w dobrych sto- 
sunkach z Panem Bogiem. 

2. biegiem lat, gdy wiek i doświadcze- 
nie pozwoliły mu ustalić pewne przesądy, po 
parte faktami, doszło do tego, że przestał zu- 
pełnie wątpić w prawdziwość swych stosun- 

ów z Panem Bogiem i nie mógł się jedynie 
zdecydówać, czy to Bóg wypełnia wszystkie 


jego Życzenia, czy też on postępuje ściśle. 


podług woli Wszechmogącego. Stąd wytwo- 
rzyła się u niego pewna zarozumiałość i nie- 
ugięty upór, ganił otwarcie źle prowadzą- 
cych się i uważał się za posłannika nie- 
bios. 

W roku, w którym miał już otrzymać e- 


meryturę, opróżniając skrzynkę do listów w 
Ketel, zauważył, że jedyny list, znajdujący 
się w niej, zaadresowany był do Pana Bo- 


ga. | 
Wnet pogrążył się w rozpamiętywa- 
niach; 

~~= Nie należy tego listu oddać ani kan- 


celistce, ani księdzu, (Zwłaszcza nie księdzu, 


z którym mimowoli rywalizował). Właściwie 


korespondencja z Bogiem leżała w jego, sta- 


rego Morand'a, zakresie. 
Przekonany najzupełniej, rozerwał ko» 


 pertę. Był to list dziecka: 


= Panie dobry Bożel 

= Dziaduś zawsze mówi, że piorun po- 
winien . spalić szopę Petits—Clos  rzucającą 
cień na nasz sad i ogród warzywny i nie do- 
zwalającą dojrzeć owocom. Ty wiesz dobrze 
Boże, jak dziadusia kości bolą i jak żle nam 
się teraz powodzi, Często kładziemy się spać 
bez kolacji Gdybyś więc mógł zrobić tak, 
jak z szopą Mourres,ów, która tak doszczęt- 


nie spłonęła, podczas burzy, byłbym ci bar-' 


dze wdzięczny. 
Mam zaszczyt 
Baże. 


pozdrowić Panie 


Cię, 
Jaś Pruna“, 

Morand schował list do kieszeni i ru. 
szył dalej w drogę, myślący | 

Prunowie zasługują naprawdę na współ. 
czucie, Los ciężko dotknął tę rodzinę, z któ. 
rej pozostal dzisiaj tylko dziadek z  wnucz. 
kiem, Nie trzeba żeby chłopiec stracił zau. 
tanie do Boga. Ale przecież trudno także, 
by podczas zimy piorun spalił szopę,, Fak- 
tem jest niezbitym, że szopa Petite—Clos za- 
słania słońce ogródkowi Prunów, a nie jest 
potrzebna nikomu, gdyż cały majątek, czeka. 
jący na przedawnienie dziedzictwa, opuszcze» 
ny jest do lat.. 

Nagle Morandowi zaświtała w głowie 
myśl genjalna, Przyszło to na niego nagle, 
wraz z promieniem zachodzącego słońca i po 
chodziło oczywiście od Boga, z którym był 
w dobrych stosunkach, 


Do miasteczka przybył już zupełnie zde 


cydowany. 

-— Ponieważ piorunów w zimie niema, 
de mnie należy uczynić, co potrzeba, 

nocy zakradł się do szopy Petits— 

Clos i podłożył ogień, TA | 

Na nieszczęście jakiś próżniak, napomi- 
nany nieraz przez Moranda, wałęsał się w 
pobliżu, zauważył listonosza, zawołał ludzi ; 
pojmano starego Moranda na 
czynku podpalania, | 

Stary Pruna gromił go najgłośniej, 

— À to złoczyńca! Mogliby mnie po- 
sądzić, | AGE A 

Ojciec Morand nie mógł oczywiście wy» 
dać Pana Boga. Pozwolił się więc „uwięzić i 


gorącym u- 


A > J y Ą 
TONE PSW IAA LZ BOSE RADE AR ARA DIE RECZ OZ Z ACO ESEN 
SĘ i 
| 


obrze* z Panem Bogiem. 


W swym poczuciu sprąwiedliwości dzie 
wił się, że nic nie zaszło szczególnego pode 
czas przewodu sądowego, że nie było żadne- 
go znaku z nieba, bo jednakże nie działał 
przecie we własnym imieniu, RE 

Jego upór w uważaniu za wybranego, 
nie pozwalał mu wątpić w rehabilitację, 

Z uwagi na podeszły wiek i uprzednią 
niekaralność Moranda, skazano go tylko na 
trzynaście miesięcy więzienia, ale zawieszone 
go w urzędowaniu i stracił prawo do eme 
ryty w przededniu jej rozpoczęcia, ay 

Po ogłoszeniu wyroku adwokat, chege 
go pocieszyć, a zarazem siebie pochwalić, 
powiedział Morandowi; | G mik 

— Widzicie tylko trzynaście miesięcy 
—- moglibyście byli dostać dwadzieścia lat 
ciężkich robót. Aa 
6 Wtedy zrozumiał Morand, że była tu 
jednakże aczkolwiek częściowo tylko, intere 
wencja Boga, częściowo dlatego, że nie wy» 
padało Panu Bogu zdradzić się, Roześmiał 
się też w nos adwokatowi. Naiwny człowie« 
ku! Myśli, że to jego wymowa sprawiła! 

więzieniu Morand czekał na nowy 
dowód łaski niebieskiej z uporem sześćdzie. 
sięcioletniego Bretończyka., | A 

Codzień spodziewał się, że strńż wię 
zienny wręczy mu papier rehabilikujący ge 
papier ważny, opatrzony pięknemi pieczęcia- 
mi, pochodzący z bardzo daleka, może aż z 
Paryża, . Poprzez grube ściany wydawało 
mu się często, że słyszy tętent kopyt śpie- 
szącego z wieścią gońca, po 

Ale tygodnie i miesiące mijały, a Mo 
rand drżał na myśl, że po odsiedzeniu ka: 
ry zostanie bez pracy, bez schronienia, bez 
środków do życia, | RE Po 

Byłoby to jednakże tak nieprawdopo= 

obne przez wzgląd na jego dobre stosunki 
z Panem Bogiem, że znów pełen się stawał 
otuchy, Tłumaczył sobie, że ciężko jest na. 
prawić całe nieporozumienie i że należy w- 
zbroić się w cierpliwość,  -. 

Mimo wszystko dziwił go ten spokój 
Pana Boga, gdy brał pod uwagę, żę on, Mo» 
rand, nie namyślał się tyle, czyniąc, co de 
niego należało, | | A 


wigilję uwolnienia Morand podczas 
przechadzki więźniów stanął i skrzyżowaw. 
szy ręce, długo patrzał w niebo, ta ufny: 


jak nigdy, bo oto zbliżała 
gnięcia jego egzystencji, 
mówki Panu Bogu, 
pieszały, - 2 
„ Zaledwie to pomyślał, gdy runął, prze” 
wrócony przez wielkiego nowofundlandczyka, 
psą naczelnika więzienia, któ wyskoczy 
przez bramę na podwórze i wielkiemi susami 
biegał w około, KE 
Ojciec Morand upadł tak nieszczęśliwie, 
że złamał sobie nogę, a leczony był tak 
nieudolnie, że amputacja była jedyną drogę 
ratunku. | ży di 
„, Odpowiedzialna za wypadek admini» 
nistracja więzienia musiała go umieścić w 
szpitalu dla nieuleczalnych kalek, | 
ogo dnia zatriumfował ostatecznie, Oto 
sprawa została uregulowana, Był zrehabilito. 
wany, gdyż zajmowały się nim przyjaźnie 
liczne urzędy i kancelarję; życie jego było 
oj: 1 pensja wyznaczoną, > 
„.. Bylem pewny, że mnie Bóg mie os 
puścił — tylko trzeba c wszzetiko = 
ed w cichości, ga a Ora 
iedząc z zalanym promieniami słogce 
ogrodzie szpitalnym na. SAE R ye 
ułożywszy | 
czywał po trudach żywota, 
su do czasu. 


—  Wiedziałem,,, wiedziało dob Pad! 
| nadal był w jaknajlepszych po 


kach z Panem Bogiem, 


się chwila rozstrzy 
Po cichu czynił wye 
że jest tak niedbały i œ- 


wznosząc od czas 


Bruno Rosenberg piowkowka ses. | 
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Czwartek 24 listopada — Jana od Krzyża W. 

JBATBY, 
Teatr Miejski — Peer Gynt. 
„teatr Popularny — Gri-uri 

% WIDOWISKA. 
Casino — Wieża Miłości 
ple did — Romans Arcyksięcia. 
Gong — Seym na grzybki. 
Luna — Ja się boję 
Czary: — Robinzon w dżungli 
Grani -Kine — Fani mą coś. 
Dom Lujcwy —. Czarny Raj. 
lmperjal — Demor doliny śmierci 
Corso — Bohater chińskiej spelunki 
Miejski Kin. Ośw. — Dagfin. 
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iadomości b.eżące. 


Dzisiejsze posiedzenie Rady M, 
Dzisiejsze posiedzenie nowej Rady 
Miejskiej wywołało wielkie zainteresowanie 
wśród organizacj: zawodowych, przeważnie 
robotniczych, wobec czego na dzisiejsze po 


siedzenie nie starczy miejsc na galerję dla 
publiczności. 
W dniu wczorajszym poszczególne 


partje rozdały swym członkom pewną ilość 
wejść na wspomniane posieczenie. (U) 


Zebrania kontrolne 


Jutro w ostatnim dniu zebrań kontrol 
nych winni stawić się przed komisją Nr. 
2 przy ul. Konstantynowskiej 81, mężczyźni 
roczników 1860, 1695, 16896 i 1897, zamies= 
szkali na terenie całego miasta o nazwiskach 
na litery od A do Z. (bip) 


= Rejestracja rocznika 1907 
. W dniu jutrzejszym winni się stawić 
dla rejestracji w, lokalu przy ulicy Traugut 
ta 10, mężczyźni rocznika 1907, zamieszka 
li w obrębie 4 komisarjatu policji o nazwie 
skach na litery M. N. O. P, R, 5. T, U, W, 
Do rejestracji winni stawić się zaz 
mieszkali stale na terenie Łodzi, nie mają: 
cy stałego miejsca zamieszkania na terenie 
REzplitej,a przebywający w Łodzi w okresie 
od 16 listopada do 23 grudnia, lub też zamiez 
szkujący czasowo w Łodzi a nie mogący z 
różnych powodów stawić się do rejestracji 
w gminie, w której stale zamieszkują. (bip) 


Magistrat uwzglednił żądania 
a robotników 


Jak wiadomo, magistrat wbrew żąda: 
niom związku pracowników instytucji uży 
teczności publicznej nie chciał zwolnić z pra 
ey robotników sezonowych oczekując zmniej 
szenia się mrozu i możności wykończenia 
niektórych robót. 

(Na skutek powtórnej interwencji 
związku sprawa ta byłą przecmiotem obrad 
na onegdajszem posiedzeniu magistratu i w 
rezultacie uchwalono wszystkich robotników 


sezonowych zwolnić z pracy i wydać im zaz 


świądczenia dla funduszu bezrobocia. (bip) 


O ubiększenie miasta 
Urząd wojewódzki otrzymał okólnik 
ministerstwa w sprawie stanu sanitarnego 

miasta i jego upiększenia. | 
Na skutek tego okólaika urząd wojee 
wódzki zwrócił ię do magistratu by w buds 
żecie na rok 1928 znalazła się odpowiednia 
suma na utrzymanie stanu sanitarnego w 
mieście oraz na zadrzewienie placów i ulic, 
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i 
udzia.em p. pesta, dzięsuje kupieciwu... obelgami, 


Przed kilkoma dniami jedno z pism 
łódzirich zamieściło obszerny artykuł poświę 
cony specjalnie sprawom „iiesursy' omawia- 
jący rozwój i działalność tejże — począwszy 


od roku 1910 t. j, od założenia „Resursy“ aż 


do obecnych czasów, Nieznany autor we 
wspomnianym artykule nie szczędził pochwał 
tym, którzy na nie zasługiwali, a przedewszy 
stkiem przypisywał je długoletniemu b, preze 
sowi p, Władysiawowi  Wagnerowi i człon- 
kom Zarządu z nim pracującym dla dobra 
ogółu jak również w ostrych słowach  gromił 
tych wszystkich, a przedewszystkiem obecny 
Zarząd z prezesem p. Szwankowskim, którzy 
miast budować — rujnują, którzy — chorują 
na „manję wielkości" robią co im sie żywnie 
podoba i którzy uznają niejako wspólny 
dom rzemieślniczy, li tylko za swój folwar 
czek, z („Resursę”)z którego chcieliby powoli 
odstraszyć masy rzemieślaicze nie zgadzające 
się z polityką obecnego Zarządu, Ponieważ 
temat ten został poruszony, a może był za 
mało wykorzystany (nieznany autor więcej 
by napisał, gdyby mógł zajrzeć za kulisy obec 
nej „Resursy") przeto Zarząd Krajowego 
Związku Drobnych Kupców J. O. w Łodzi, 
dorzucą jeszcze garść pewnych szczegółów, 
machinacyj i postępków na — jakie sobie pe 
zwalają obecni „Władcy Resursy" by tym 
sposobem powiadomić szeroki ogół rzemieślni 
czy i drobno kupiecki, jak się dziś traktuje 
rzemieślnika i kupca w „Resursie”, 

Zarząd Krajowego Związku był pierw- 
szym, który nie chcąc iść na pasku  partyj- 
nym, lub luzem stworzył z obecnym Zarza- 
dem „Resursy” i innemi — zrzeszeniami go- 
spodarczemi. Tymczasowy Komitet Wybor 
czy, który następnie został przemianowany 
na „Komitet Wyborczy Zrzeszeń Gospodar- 
czych" (lista 24) — i nie szczędził pracy i da 
jąc Komitetowi do dyspozycji swoich człon- 
ków, którzy bez szemrania pracowali dla do- 
bra ogólnego i tracili jako drobni kupcy swój 
drogi czas — wykazał szczere chęci wspólnej 
pracy. Jadnak już na samym wstępie prezes 
„Resursy” chcąc zaimponować wszystkim ńa- 
zwał się tymczasowym przewodniczącym Ko9« 
mitetu, z którego to tytułu nie chciał zrezy- 
gnowąać, pomimo ukonstytuowania się stałego 


Komitetu i pomimo uwag i cichych sprzeci- 
wów, a pozostał się nim jedynie dlatego, 
gdyż nikt — mie chciał się kłócić i rozbijać 


zaczętej pracy. Choć przyznać trzeba, że by» 
li i tacy, którzy nie chcieli dlużej patrzeć na 
„Widzimisię” prezesa, którzy nie chcieli tolero 
wać samowoli niektórych „prowodyrów” Ko- 
mnitetu i, wycołaji się z tegoż Komitetu Wy. 
borczego. Byli to: Cech szewców z prezesem 
p. Jakubcem i — część ślusarzy, jak również 
i właściciele nieruchomości przedmieść z pre 
zesem p, Dębowskim. Jednak ci co „odczepi. 
li“ się zawczasu i nie chcieli mieć z ludźmi 
chorującemi na „manję wielkości" nic wspól. 
nego, postąpili bardzo mądrze, — przez co 
uaiknęli skandału jaki miał miejsce w nocy z 
9 na 10 października r. b. Nocy tej powraca” 
li do „Resursy” po całodziennej pracy w biu- 
rach obwodowych tak zw, „mężowie zaufa” 
nia“, a po zdaniu rezultatu głosowania — 
udali się do restauracji mieszczącej się w 


gmachu „Resursy” w celu posilenia się. W re 


stauracji zastali wesołe towarzystwo rekrutu- 
jące się z głównych prowodyrów Komitetu 
(bez prezesa Szw.), którzy z radości dość do 
datnich wyników głosowania na listę 24 — 
pili, bawili się i lulki palili, (pili i przed tem 
na pomyślność), W gronie tych co chcieli 
przepić „naszej balici domek mały”, wodzire- 
jem był b. posel na Sejm z zawodu fryzjer, 
a z zamiłowania polityk p. Sz., któremu 
akompanjowali: sekretarz „Resursy” i pewien 
właśc. piwiarni. ex. | 


Łezhaczyć tv musimy, że sekretarz „Re 


mniejszego powodu napadli na członków nas 


'i zawodowe swe sprawy załatw 


„deski, a nie ludzi, 


sursy“ każdemu kto nie był tego zdania co 
on dokuczał w ordynarny sposób i zaczepiał. 
bez najmniejszego powodu, to też nikt nie 
chciałby mieć z nim do czynienia, gdyby nie 
wspólna praca wyborcza, Dodać jeszcze trze. 
ba pomiędzy tem towarzystwem znajdował 
się człowiek — któy piastuje wysokie stano 
wiska i jest b. ceniony i szanowany w Łoe' 
dzi, a który znalazł sie tam jedynie może! 
przez wzgląd dla dobra sprawy, przeciwko | 
któremu Zarząd Kraj Związku nie ma nie do | 
zarzucenia, ś. jar 
Wesołemu i podpitemu towarzystwu nie' 
podobały się widocznie „gęby* drobnych. 
kupców (praca przedwyborcza podobała się, 
bardzo) przeto szukali zaczepki i bez naje 


Szcześniaka i Dalkego, obrzucając ich stekiem 
ordynarnych wyzwisk, — przyczem głośny 
„macher“ p. Szyb oraz piwiarz p. J., wypo». 
wiedzieli pod adresem kupców płomienne 
mowy, których treść godziła specjalnie w ich 
godność kupiecką i osobistą,  Ublizało się! 


szego Związku pp. Kowalskiego, aaa 


1 


| 
| 


 „tym” po wyborach, którzy może przed wye| 


borami oddali najwięcej pracy i poświęcenia 
i nie byli „zawalidrogami" jak wyżej wymiees| 
nieni — trzej panowie, Na specjalną uwage) 

| 


„zasługuje fakt dokonany przez sekretarza „Re» 


sursy”, który używane często słowa „ja tiebie 
dam” wprowadził w czyn i zaczął ubliżać 
kupcom, a pewnego rzemieślnika wyrzucił przy 
pomocy swych oddanych kolegów. Że nie 
doszło do większej awantury, a może i bijae, 
tyki zawdzięczamy to tylko pewnej osobie, 


WONI OE EE. 


me mającej nic wspólnego z czystą, lub „aleme! 


bikówką”, 

Na skutek zażalenia pokrzywdzonych! 
członków Związku Drobnych Kupców — r. 
rząd pismem z dnia 8,XI r, b. zażądał roze 
strzygnięcia sporu w drodze prywatnej przez 
Komitet (scisły) listy Nr. 24, przyczem zaznae 
czył, że o ile sprawa ta nie zostanie załatwioną 
w drodze polubownej, to wówczas zażąda sąe 
du opinji publicznej. i ść 

| Zarząd „Resursy* w odpowiedzi swej 
dnia 1l,XI r. b., naznaczył rostrzygnięcie sporu 
przez Komitet ścisły na dzień 14,X1 r. b, co 
jednak nie doszło do skutku z winy prezesa 
p. Szwankowskiego, który na ten sam wieczór 
naznaczył inne posiedzenie, a że znajdowały 
się na nim „grubsze ryby" przeto prezes ka- 
zał na siebie czekać, traktując czlonkó 
Źwiązku naszego jak swych podwładnych. 

Dotknięci do żywego tak ordynarn 
postępkiem prezesa „Resursy” (czekano przes 
szło godzinę) który dowiódł, że naprawdę nae 
daje się lepiej do warsztatu stolarskiego, a nie 

o piastowania tak odpowiedzialnego stano.. 
wiska publicznego — członkowie Zarządu wyw; 
delegowani na sąd polubowny oboraeni do. 
żywego opuścili lokal „Resursy”, 2 

Nieprzyjęcie ich tak jak należało, oraz 
dalsze traktowanie jak swych podwładnych, 
jak również lekceważenie wniesionych dezy-. 
deratów, przekonało drobne kupiectwo o roze 
bieżności dróg rzemieślnika i kupca, 

Jednak za kilka miesięcy kupiectwo. 
drobne i przemysł będzie miało == swoją Izbę! 
Handlowa, tam też się wszyscy kupcy spotkają 

iać będą, | 
„Nie dowodzi to jednak, że ustawa od. 
dziela kupca od rzemieślnika, by miała od- 
dzielać go od wspólnej sprawy „obywatelskiej 
dla dobra ogółu, e A 

W końcu jednak zaznaczamy specjalni, 
pod adresem prezesa „Resursy” (p. Szw., że 
można wspólnie pracować, ale trzeba być 
człowiekiem i umieć innych uszanówść, albo=' 
wiem heblować bez sprzeciwu można tylko 


Prezes: (—) F, Frankus 
Sekretarz; (=) K Rosiński ; 


me. 333 


RE TĘ 


matka proboszcza par. Sw. Antoniego w Łodzi 


3 _Opatrzona św. Sakramentami po dłągich i ciężkich cierpieniach, zmarła 
dnia 23 listopada 1927 r, przeżywszy lat 7 | 
"Nabożeństwo żałobne odbędzie się w |" św. Antoniego O godz. 10-ej 


dnia 25 listopada, po skończeniu którero mia 


eme nl 


REL 


kit beki Q 


(krwawy Poraba k osobisty 


WER (W dniu wczorajszym na Bałutach 
przy ulicy Dworskiej został postrzelony 24 
' jetni Kazimierz Kotarski przez jakiegoś nies 
'śnanego mężczyznę. Kotarskiego kula ugoe 
daila W noge. 
ioo Do rannego Kotarskiego wezwano Poe 
'gotowie Ratunkowe. Przyczyną napadu były 
"porachunki osobiste, jedaak Kotarski nie mo 
Je wyjawić nazwiska napastnika, który do 
- niego strzelał, cheąc go widocznie zabić, 


lecz dzięki okolicznościom napastnik dał tył 


"ko jeden strzał i trafił Kotarskiego w nogę. 


ŻE ZWIĄZKÓW I STOWARZYSZEN. * 


7 


| | PĄCZKI SZCZĘŚCIA! ; 


Sekcja dochodów  niestałych przy Ko 


amitecie Budowy Pomnika Ks. Skorupki w 
 Łędzi, chcąc, aby zączek oprócz pięknej wy 
"granej był świeży i smaczny sprzedała tyl 
: ko takowych pewną ilość, z tem by w przy: 
:kzłą niedzielę, dnia 27 IE. a 
Wa sprzedaż takowych, | -m D 
A Sękcja zaprasza wszyskich kap: 
: Nianyłch tą sprawą ma smaczne rendez-vous 
:do cukierni Szaniawskiego ul. Piotrkowska 

113 od godz. 10 rano da 11 wjecz. 


FA AMBULATŁRJUM POLSK. CZERW. K 
ooo Ambulatorjum Polskiego Czerwonego 
- Krzyża dla niezamożnej uczącej się młodzie 
ży w roku bież. ad dnia 1 stycznia do 31 
października przyjęło 593 pacjentów, którym 
udzieliło” ogółem porad 2288, w tej liczbie 
płatnych po 2 złote było porad 92, półpła: 
inych — -433 i pęzpłatnych —- 1763. | 


Z bezpłatnie udzielanego tranu korzy , 


stało w tym okresie 54 dzięci, którym wydae 


10 Ambulatocjum R kil. - 800 er. s? a> 


a zego środka, 


| EE e ODCZYTY 

10 W piątek dnia 25 bm. o godz. Sej 
iwilecz. w lokalu Stowarzyszenia Techników 
-w Lodzi, Piotrkowska 102, wygłosi odczyt p. 


"Tadeusz Czapczyński, naczelnik szkół śŚre: 


, dnich; na temat: „ile szkół Polska potrzebue 
lie”. O jaknajliczniejsze przybycie członków 
oraz gości wprowadzonych upzaęzą Zarząd” 


a 


czem Ze W Wiz At.i4 


k m nN 


TROY $ r 


Pa a ORA CAO Ą o owi a Å 


6888 


wy prowadzenie zwłok na stary 


Tylko s się wawa 


TRZYPIĘT ROWA KAMIENICA 
W dniu 18 bieżącego miesiąca w licy- 


tacji odbytej w Wydziale Hipotecznym w Łodzi 


za dług Towarzystwa Kredytowego w sumie 
1,146 zł, sprzedaną została z licytacji nie- 


> ruchomość, położona przy ulicy Lipowej w 


m. Łodzi, oznaczona hipotecznym nr. 809}, 
należąca do Stanislawa i Józefy małżonków 
Błaszczyńskich w */s częściach, oraz do żyda 
Starkmana w 1/s części — i takową nierucho- 
mość pl Józef Sii pae ie 


Z OFICYNAMI — 950 2. 


rejenta Siniarskiego za minimalną, o dziwo 
sumę 9,500 zł, a która to nieruchomość 
przedstawia wartość najmniej 40,000 zł. Dzie 
siaj jest ostatni dzień, aby postąpić 1/4 część 
t. j. 2,300 zł. więcej, a wówczas odbędzie 
się licytacja powtórna. 

Niezrozumiałem c że właściciele mał- 
żonkowie Ełaszczyńscy, ludzie zamożni i Starke 
man, za tak mały dłuś, dopuścili aż do licy 
tacji tej PR za tak male sumę. s 


Firma Rosenblat w walce z Kasą Chorych, 


Na. -onegdajszam posiedzeniu kasy 
thorych dłuższą dyskusję wywołała sprawa 
firmy Sz. Rozenblat, która wbrew układom 
z kasą chorych w dalszym ciągu nie spłue 


cała należności z tytułu zaprotestowanych 


weksli, : innych składek. wynoszących 8 tys. 
złotych tygodniowo. 
W rezultacie wobec wyczerpania wszel 


‘kich środków ugodowych postanowiono wys 
stąpić powo NOO BÓJ ARE: nt ŚĆ 


w p or 


ge sądową SZ 
4. kolei odczytano pismo pracownie 
ków kasy, domagających się wypłacenia im 
13 pensji na wzór kasy chorych w Warszds 
wie i wsprawie tej postanowiono zbadać dos 
kładnie stan kasy, ©; : i 
Po rozpatrzeniu drobnych Spraw A a 
niono cały szereg firm z oplaty składek lub 
kar w myśi art. 51 lub 16 statutu kasy chos 


dii (bip) 


Teatr i sztuka. 


`. panaan 


| TEATR MIEJSKI. 

Dzisiejsza premjera „Peer Gynta” bę 
dzie czwartym ewementem obecnego sezonu 
teatralnego („Ks. Niezłomny ; „Kredowe Ka 

ia“; „Dziady”) i podobnie, jak tamte pree 


- mjery, budzi ogromne zainteresowanie w sze —; 
iokich sferach kulturalnych naszego miasta. 


TEATR POPULARNY. 
Dziś we czwartek o godzinie 8,20 w. 


 «jesząca się powodzeniem melodyj jna ope 


vsetka w 3:ch aktach „Gri-Gri“ z pp, Zieliń- 
ską, Jurdzińską, Niemirzanką, Urbańskim, 
Góreckim, Tatarkiewiczem i Moranowiczem 
w rolach głównych, 


TEATR POPULARNY W SALI GEYERA 


W sobote i niedziele 27 bm. tylka trzy 
przedstawienia kontuszowej szfuki GSA 


śniej do nabycia w kasie 


cznej w: 4ch Łach Z ERY H. Sienkiewi - 

eza pt. „Azya Tuhay Beyowicz”. Bilety wcze. 
teatru Piotrkows 

ska N r. 205, 


TEATR LITER. = - ART. „GONG“. A 


Dziś w dalszym ciągu szlagierowa 
rewja „Sejm ma grzybki“, 


KONCERT ERIKI MORINI, 

W czwartek dnia 1 grudnia odbędzie 
się $emy abonamentowy koncert mistrzow 
ski, nt którym wystąpi zgodnie z zapowie 
dzią genjalna skrzypaczka Erika Morini. 
Znakomita artystka, którą z wielkim 


trudem udało się dyrekeji pozyskać na Łódź 


wybrała tym razem następujący program; 
Sonata wiosenna Beethovena, koncert skrzy! 
peowy Glazunowa, Larghetto Haendla, Ron 
dino Beethovena, Warjacje na temat Corelli 
'Tartiniego oraz F antazja Moiżeszą Eaa 


niego 


2 > NP. 328 3 ASEE ENEA z ; Ai Rozwój” 


SLUSARNIE MECHANICZNE: > FRYZJERZY: A wy yp! 
Chmielewski, Anny 26. K M. Adamczyk Skierniewicka 1. > 6 p p: 
$cemmer Guzlska 144 (oraz rap. samach.) Staronst, Zamenhofa 14. 

MABARNIE: SBLEP ZEGARMISTRZYWSKO— JUBILERSKI: ` 
Krygier Konstantynowska 84 jan Placek, Brzezińska 10 telefon 50—17. 
J. Wełnichi Sienkiewicza 18. - ZAKLADY TAPICERSKO—DEKORAĞYJNE; 
Marks Gdańska 152 Łuczak, Zamenhofa 2 
Batuz zamenhofa 14, l KWIACIARNIA ARTYSTYCZNA: 
Lubelski Skierniewicka 12 Salwa Narutowicza 27 
PIEKARNIE: ZAKLADY KRAWIECKIB, 
Ewtch. Konstantynoweka 8% Stefan Kasitńiski, Napiórkowskiego 5 
Suwalski Racćwańska 35 PRACOWNIE  SZEWCKIE: 
SKLEPY SPOŻYWCZE: Płoszajski, Wólczańska 151. 
Kijańska Peejazć 70 ZAKŁADY AS URRRRIE 
Witt, Anny 22 Kopczyński, Juliusza 28. © 
Pogtrzelski Hrabiowska 3. LARTERNIE: 


Ruszkiewicz Karola 18. J. Drynkowski, Sienkiewicza 56. 


>o OPRAWA OBRAZÓW I REWOCJZ: 
C P. Upiecz,ński Pictrkowska 264 
ZAKŁAD ORTOPEDYCZNY: 
Pasy przepuklinowe | pask) brzuszne 
"Nawrot 83, Lewiński. 
ZAKŁADY KAMIENIARSKIE: 
AL Klim, Brz ezińska 114 
i ZAKLADY KOWALSKIE: 
3 (rzeczkowsku Ogrodowa 9 
=F, Wiśniewski Radwańska 45. 
: ` Pietrz, Wólczańska 109. 
> SPRZEDAŻ RESZTEK: 
Przybylska Wólczańska 62- 
Saa RESTAURACJE 
FE Chmielewski Zielona 35 
ox ZAKLAD ZLGAREZISTRZWSKI: 
-< Bańkowski Nawrot 83 


"= 


ETA E en EAR 


Doina i 


v“ 


(OLEJ Y) 


do sędzeńia motorów w pierwszorzędnym gatunku poleca z składu 


todt, Al. Kościuszki dn. 


Przyłmuje druki wszalkiego rodzaju laka . 


ul, Kilińskiego 70 Telefon 4-84, 


REEEGA KRC 


Ulotki, afisze, blankiety firmowe, prospekty, = 
| broszurki i t p 


po cenach ściśle R E 


.  siRGzENEY 


Dia prenumeratorów | rabat. 


Do wezystkich pism w Polsce i zagranicą przyjmuw 
ie i załatwia | na najkorzystniejszych warunkach, 


BYT A1.GZNĄ 


Łódź, Zielona Nr. B-a Telefon A i 15-24 

j . Wydział Ogłoszeń Polskiej Agencji Telegra- 
ficznej. przyjmuje ża miejscu w Łedzi SKIEGO" 

„we ogłoszenia dia „MONITORA ee 
"DZIENNIKA "URZĘDOWEGO MIN, SKARBU" 

" wszytkich innych wydawnictw urzędowych. 

j |. DROBNE OGLOSZENIA. z" 

© zagubionych dokumentach mające się ukazać. 

« zagubionych Urzędowym Województwa Lódzkie- 

go“ lub w ‚Monitorze Polskim" prz; jmowane są 

tylko w. wydziale R 22 ae Agencji Telegra 
pany w Łodzi. - 


Wóz:i dale ZW ótta metalo , | 

wa. materace do mebicore | 
óżok „Patęnt* Najdogodnie, 
i aajtenje: w akizcxe lebr 


obobrepal” 


Fiotrkoweie 7a 
17a 


Działki ziemi z zadrzewieniem JE 
sfawikami do sprzed nia na doj 7 
godnych warunkach, = | 
25 | Wiadomość: Ruda Pabjanicka ul. 

a. | Sienkiewicza Nr. 2, u właściciela | 


Sklep Gazowni Wiejskiej w Lodzi 
ui. Pi iotrkowska 49, tel. 21-0. 


aarmen 


Prosimy obejrzeć wystawę w oknie. | 


> |poszukuje ed zaraz ewent. sama- | ! i 
| go pokoju (uieumebiowanego), aji = + SZR 2.0 05% 
<„|Oddzielnem wejściem, wodą M3 Uwaga: Cena gazu do celów ogrzewania pomitszczęś 
piecem do gotowania. Dzielnicag 

| boiia Oferty 2 podaniem wa-| - niższa od normalnej 9 40 > 

irunków składać w Adm, „Kozwo- l * 
jju” pod „© Mal." 


HOTEL „POLONIA- PALACE" W (U 
Gruntownie n 
| Cena jednolita . T 


zł. 8.- od osoby na m: 


włącznie z ogrzewaniem i podatkiem 


Dyrekcja: 3 
Beda Bokrzyńscj . 


|w dzielnicy półnócnej AS 
cy się z kilku pokoi i sali wraz | 


do roznoszenia gazet > kanoj A. : fortepianem i innemi sprzętami | 


aka zyre się do ANKA u. 51. | do oanajęcia zaraz, ma kilka dnij 


jw tygodniu Oferty do „Rozwoju? 
pod „Lokal” 6564 


pp AEREE ŻE AT TYBET EZR 


N A WYPLATE 1 


| Garderobę damską, męską i dzie | 
|lcinną po cenach gotówkowych | 
|można nabyć w dawno egrzystu- | 


ornamentowe, surowe, matows oraz sukięnie Du: dowi djamanty do 
czniecja stkia polene po ceoagh bBiraiob. po 

3 Giejniezek, Ślówna Br. 14. sacej homigi E Ane 

| bnma GG EHH 159 prp re 3 5834. ; Glówna 4l Uwaga; tTOSŻE si ĵ 

arip inayat? a AERO OWE WE AGAMA Ora przekonać. 'Obstalunki wykonuję | 


oi o UWAGA  Szeie inane 
e ZOO ZO się punktualnie, Pracownia naj; 
miejegne, 6890 3 


Nr. 323 


otezebaa wspólnięzka samomą 
z gotówką do 2 tysięcy sł. 
do powiększenia i prowadzenią 
interesy interes w pelnym biegu 
w centrum miasta Oferty pod. 


| 


ysłowców Łódzkiel|| 


ed 


Ei dnia 10 „lutego 1926 roku o regulowaniu cen przetwom | | 


gubione do 


-tów zbóż chlebowych, mięsa i jego przetworów, oraz | ji S ae Iil i a 
~ adzieży i obuwia przez wyznaczenie cen (Dz. U. R, PII | $półczielnia Z ogr. odp. soma z Piech sagubił legitymą- 
«pospolitej z dnia 31 sierpnia 1926 roku o zabezpiecze ||| Rek założenia [66 ,, , , ERABQIBLIGKA KI. KLEJ |Geyera 68361 
| gliuspódaży przedmiotów powszechnego użytku (Dz. U J10 | z s 


'. R: P. N. 91 poz, 527 art, 6) oraz na Uchwale Magistra-| Ig przyjmuje z oprossniowaniem: 
O tu m. Łodzi z dnia wór» 1926 Aro niniejszem|j| wWałeędy tesczędneściowe w Złotych | 

- podaję de wiadomości mieszkańcom m. Lodzi to następujejzkj | (|... 2 AZ 

RE idą Maż „ah Łodzi N, 1170 z dnia 22 listo- Eh AREN wymówieniem i na każde Żądanie, 

| pada 1927 ka zostały wyznaczone ceny inaksymalnejjj Sklady oszcządnościcee w Do!erach | 


; aa mięso wieprzowe i wyroby masarskie za | kg. w det. | | | : moyek walutach obeych, zwrotne w Dolarach it R è | 
a 5 sł |diZałatwia wszelkie operacje bankowej 


Oj E <lójizzak sai SAG0E o aron Baka 
> sa wieka doki. 3,80 19) > bez kości 4,6010% l Bank WC WAZÓW Ma 


- 3) schab i baleron 3,80 18), baleron gotowany 6,50] || 
"akc 4,00 | 


psyckowska Ye zgubiła ksią , 
e Kasy Chocych m. i 


~ wierczyński Jan zagubił ksi 
A żeczkę wojskową wyd.w Pai 


o D ~ 
sprzedana meble: 
pokój jadalny dębowy í kredens 
nadający się dla restauracji Wia- 
domość ui. 6-go Sierpnia Nr. 39, 


Ś A) słonina 19) aurowy 520 1 Emelem: kazełaz ałaąldwych Safor A aja 
© 4/4) slonina ooo BNU jo" PEER ZAŚ e > 
|. dsadło. (, 4,00 20) boczek sur. wędz, 4,60] se, a in = Zaklad Szewc 
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